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Uroczystość wczorajsza, Śrtej Anny, Matki N. 

-.ji Panny, obchodzoną była odpustem zupełnym 

~ 4 kościele pod temże wezwaniem, przy ulicy Krakow- 

€ „kie Przedmicście. Sammę z wystawieniem N. Sakra- 

| mentu, c.lebrował JX. Miniat, kapelan wojskowy, 

w czasie której słowo Boże głcsił JX. Jungowski, pro- 

| = 3830r gsemioarjum, Nieszprry odprawił JX. Czepule- 

g icz, w czt sie których duchowną Naukę wygłosił JX. 
„opkowski. y j j ? 

- Jutro w tymże kościele odprawiać się będzie do- 

„sine Nayożeństwo odpustowe na cześć Ś tej Marji 

t sgdal'ny, której uroczystość wypadała na dzień 

2 gi b. m, a na jutrzejszą niedzielę została odłoż oną. 

; — W katlicy szpitala Dzieciątka Jazus odbyło się 

| «czoraj Nabożeństwo odpustowe na cześć Ś-go Win- 

$ ctatego à Paulo, z wystawieniem N, Sakramentu, ka- 

zaniem w czasie Sammy i processjami. Wotywę uro- 

czystą przed Wielkim ołtarzem odprawił JX. Dreszer, 

zaś przed ołtarzem uroczystująceg» Patróna odpra- 

wit Wotywę JX. Kruszewski, Summę celebrował JX, 
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I! JX B gdan. Nieszpory odprawił JX, Wcjao.— Po 
kchezon:m Nabcżeństwie udzielonem zostało zgro- 
dadzonemu ludowi błogi sławień two N.. Sakramen- 
tem, oraz relikwie uroczystojącego Patrona do uca- 
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*— Jutro uroczystość Ś tej Anny, obchódzoną be- 
 dźie Wabożeństwem odpustowem z wystawieniem N. 
_ Sakramentu, kezaniami i procsssjemi w kcśsiele Ś.go 
-P Jocka przy «licy Freta, parafialnym na Pradze i w ko- 
- | ciele Ś-go Mårcina przy ulicy Piwnej, gdzie Wotywa 
Ę uroczysta na intencio Arcybractwa Pocieszenia N. 
Muji Panov. odprawioną zostanie o. godzinie 9 tej 
Parasa, zaś Wotywa druga na intencję Zgrom. Bedna- 
, tzy o godzinie 10. Summę z wystawieniem Najśw. Sa- 
` kramentu, w czasie której słowo Boże, zastosowane 
do urcczęst ści, wygłosi znany z wymowy kaznodziej- 
skiej JX. Walenty Kalicki, celebrować tędzie pri- 
_ micię nowo-wyświęcony kaj łan seminarjum. war:zaw- 
skiego $ go Jana, JX. Władysław Sędziakowski, a 
po zakończeniu jej, udzieli błogosławieństwo zebranym 

przez kładzenie rąk na słowy. 
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— Komitet do spraw Królestwa Polskiego, po roz- 


| cznógo o przekształceniu siedleckiego progimnazjum 
żeńskiego na gimnazjum, uchwalił: - 
| 1]. Warszawską szkołę specjalną powiatową zamie- 
| na trzyklasową szkcłę miejską, z zastosowaniem 
KL ky miej ustawy szkół miejskich w Cesarstwie i etatu 
|| agchazkół | 0 - l 
|. “2, Istniejące w m. Siedlcu czteroklasowe progimna- 
*-rjum żeńskie przekształcić na sześcioklasowe gimna- 
~ | ejam żeńskie, na zasadzie Najwyżej zatwierdzonej d. 5 
| stycznia 1866 roku ustawy że ńskich gimnazjów i pro- 
| | $ imnazjów w Królestwie Polskiew, dodatkowych do 
r b niej postanowień i z przyjęciem do zastosowania się 
| ula tego gimnazjum ułcżonej przez ministra oświece- 
= gia publicznego tablicy lekcji ną tydzień. i 
Li 3. Poprawiony przez komitet etat siedleckiego gi- 
jum żeńskiego przedstawić na Najwyższe Jego 
hiss 'ej Mości zatwierdzenie. 
| rzebny na utrzymanie warszawskiej trzykla- 
w <oły miejskiej rozchód (3,250 rub.), oraz su- 
KJ 'a według etatu siedleckiego gimnazjam żeń- 
/ powinna być dołączona do gumy etatowej, o- 
_. udzielanej na żeńskie tam progimnazjum, zali- 
„ na rachunek 11,100 rubli asygnowanych według 
|... 4 budżetu ministerstwa oświecenia publicznego, na 
warrzawskie progimnazjum realne, mające się założyć 
~ wamiast szkcły specjalnej powiatowej. 
z) 5. Pozostającą następnie wolną część powyżej wspo- 
- „mnienej sumy 11,100 rubli, a mianowicie 3,885 rubli 
| brócić na ustanowienie posad nauczycieli rysunków 
| camych i linesrnych przy kursąch pedagogicznych 
A ZA srszawskiego okręgu naukowego, z odłączeniem 
j g tych pienigdzy w roku bieżącym 700 rz. na pokrycie 
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Sodborszowych wydatków na urządzenie siedleckiego 
mnazjom żeńskiego. —  . | m 

- 6. Osoby będące w służbie przy warszawskiej szko- 
e specjaluej powiatowej, które nie otrzymeją innego 
przeznaczenia, uznawać za spadłe z etatu na ogólnej 


io Bnia 27 Lipoa 1872 r. 


trząśnięciu przedstawienia ministra cświecenia publi- | 


Sobota, 
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Wschód ałońca o godzinie 4 minut 14 
Zachód 


Adres Redakoji „Kurjora Warsz“: PLAC TEATRALNY Hr. 5, dom W. L. ZABŁOOKIEJ 
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— W roskasie Warszawskiego Ober - Policmajstra do 
Policji Wykonawczej sa Nr 195 wydanym zamieszczono: 
hig w qpa z dnia 4 (16) lipca r. b. za Nrem 187, poleci: 
łem Kommissarzom wszystkich cyrkułów, ażeby celem przy- 
aresztowanią osób tułających się po nocach i niemających 
mieszkań —ucząstkowi naczelnicy z patrolami, dopełniii re- 
wizje po skwerach, na pustych oparkanionych placach, 
w ogrodach, nad brzegiem rzeki Wisły i w ogóle na odle: 
głyc niezabudowanych ulicach. — Podług oirzymanego w dniu 
następnym od Kommissarzy doniesienia, okazał» się, że przy. 
aresztowano: w cyrkule Zamkowym włówzęg 18, w cyrkule 
Sobornym ścłnierza l, w Wolskim mężczyza 8, kobiet 2. 
w Jerozolimskim 15 osób, w Łazienkowskim 7, w Pragskim 
2, w Bielańskim zaś, Powązkowskim i Nowoświetskim, nie. 
wynaleziono nikogo. Następnie z rozporządzenia mego do- 
zorcy wydziału śledczego, przyaresztowali w cyrkule Zamko: 
wym 17 ludzi, w Bielańskim 1, w Sobormym 2 iw Nowo- 
ńwietskim 6. Oznajmiając o tem Policji, polecam Kommis- 
sarzom cyrkułowym, ¿żeby nieoczekując rozpo ządzenia w tym 
względzie, sami zarządzali podobnego rodzaju rewizje w po- 


wierzonym im cyrkule, jak można najczęściej i o API 


takowych donosili mzie telegrafem. 


` —d— Wspominaliśmy już, że komisja Wystawy 
Wiedeńskiej urządza osobny oddział pedagogiczny, 
w którym znaleść meją pomieszczenie wszelkie książki 
szkolne idz eciane, te ostatnie bądź dla nakuki bądź dla 
rozrywki. Zebraniem tych dzieł zejmuje się doktór 
E:treicher w Krakowie, a w Warszawie pp. Gebethner 
i Wolf. Pewrą liczbę książek już nawet wysłano 
z Warszawy. Obecnie Dr. Estreicher odniósł się z nowu 
do firmy Gebethner i Wolf w przedmiocie nadesłania 
na Wystawę dzieł wydanych u nas przez kobiety, 
ponieważ komisja Wystaw postanowiła urządzić od- 
dział pracy kobiecej, w której znaleść się winny u:wo- 
ry umysła kobiecego. “Literatura nasza posiada sto- 
sunkowo liczny zastęp autorek, jak: E szczewska (Da- 
otyma), llnicka, Żmichowska, Orzeszkowa, Marenne, 
Krakowowa, H ffnanowa, Izdebska, Duchińska i wiele 
innych. Otóż idzie o to, by można od wszystkich tych 
autorek zebrać wszelkiego rodzaju utwory ich pióra 


'bądź studja bądź poezje, powieści lub książki dlad zieci 


Dr. Estreicher zamierza dołączyć do tego zbioru tre- 
ciwy szkic o polkach piszących. Sądzimy, że autorki 

nasze zechcą skorzystać ze sposobności wystąpienia 

w sprawie równouzdolnienia umysłów i ułatwiać 

wszelkie trudności, w zbieraniu nadsełojąc swe prace 

do księgarni Œ bsthnera i Wolfa. 
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Wiadomości miejscowe. 

== Kilkakrotnie już pisaliśmy, że Świątynia Pańska 
w Mokotowie gwałtownie dom?g1 sięreperacji. Szcze- 
gólniej zewnętrzna część tej Świątyni uległa znaczne- 
mu uszkc dzeniu, cały szczyt zrujnowany, tynk z fron- 
tonu opada, a nawet i cegły w wielu miejscach już 
niszczeją, 

Obecnie dowiadujemy się, że p. Witkowski właści- 
ciel kolonji i cegielni na gruntach Mokotowskich, o- 
fiarował na ręce p. Schustra, właściciela Mokotowa, 
rs. 800, z przeznaczeniem ich na reperację kościcła, 
efiarując sig zarazem dostarczyć ną tenże sam cel ce- 
gły za cenę 1,000 rs. À 

Jest to wię: dobry początek, a spodziewać się nale- 
ży, Że ini także sąsiedzi i właściciele okoliczni pójdą 
za tym przykładem. 

= Dz'ś w Ogrodzie Saskim loterja fantowa na ko- 
rzyść Mikcłajewskiej O brony. 

== Przyjzchał do Warszawy kapitan Bunelle aero- 
nanta, który zamierzaodbyć tu podróż nadpowietrzną. 
Balon kapitana Brunelle ncsi nazwę Jules Favre i 
puszczony był'w Paryżu podezas oblężęnia tego mia- 
sta przez Prusaków w dnia 16 peździeraika 1870 r.— 
Unosił on 1000 funtów korespondencji gazet i listów 
a upadł w Belgji, B lon ten posiada 70 (00 stóp kwa- 
dratowych rozmiarów i unieść może 7 do 8 ludzi jak 
to miało miejsce w Turynie pedczas ostatniej podró- 
ży po Brukselli, która trwała 9 godzin. 

Pan Brunelle zamierza się puścić w powietrzne szla- 
ki w przyszłą niedzielę į zarazem oświadcza, ż3 chęt- 
nie przyjmie towarzyszów podróży naturalnie za opła- 
tą, wiadomo bowiem, że koszta puszczenia w bieg ta- 
kiego balonu są bardzo znaczne. Puszczenie balonu 
w powietrze, odbędzie się z podwórza C.sarskiego 
Warszawskiego Uaiwersytetu. 

= _ Dziwne czasem objawiają się przewroty w ħa- 
turze, a cóż dopiero w takiem mieście maluchnem, 


Długość dnia godzin 15 minut 44 


Dnia 15 (27) Lipca 1872 1. 
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Broua. Ś. Ignacego Loj ii Wyzn. 

sa „|  Ozwartek: Ś Piotra w Okowach. 
Piątek: N. M. P. Anielskiej. 

Sobota: Zaalezienie św. Szczepana. 


względnie dv świata, jak nasza Warszawa. Czyby kto 
uwierzył, ża młodzież  spoważniała jak starcy a prze. 
ciwnie posiwiałe dzieciuchy, odgrywają role Lowella * 
sów nowoczesnych. Już nieraz spotykaliśmy się z ró- 
źnemi odezwami po pismach, wołającemi na całe gar- 
dło; Ustat tujcie się, wielki czas; ojcowie rodzin prze= 
słańcie byc sowizdrzałami. 

Zdawałoby się, ża to ot sobie farsa, żarcik z braku. 
zajęcia, a może nawet: jaka uszczypliwa nauczka za- 
zdrospj żony. A tu na prawdę coraz gorzej. 

Szajka próżiiaków, czy taż towarzystw» nielabią- 
cych chodzić po ulicach po trzeź wamu łotrzyków, də- 
puszcza się za grubych skandaló v. 

Dzieje s ę to, a raczej rozpoczyna się wieczorem. 

Niech tylko mrok zaciemni ulicę, już pojedynczo 
idąca kobieta może być nirażona na niezmaczae to- 
warzystwo jakiego zwolennika nocnych wycieczzk. 

M mo niejedaokrotnie, dośc głośnych odpraw, pa- 
nowie deresze natarczywie narzucają się samotnie 
przechodzącym damom. 

Niepodobna, żeby znowu nie znalazły się jakieś za- 
jęcia czy nawet potrzeby wyjścia na miasto o spóz- 
nionej porze, tem więcej, ża dość liczaie stojący 
stójkowi dają wszelkie bezpieczeń stwo napaztowanym. 

Zaczepka podobna, weszła niby w modny obyczaj 


i wielu bardzo widząc nadskakującego damie męż-- 


czyznę, śmieją się serdecznie, nieraz nawet z upodo- 
baniem przy patrują się zaambarasowanej pani. 

Dziwna rzecz doprawdy, że nie znejdzie się nikt 
ktoby soostrzegłszy: podobnego łamparta skarcił go 
ostrym słowem i kobietę swoją 030bą, obronił. 

Niepodobna przytaczać wszystkich wypadków, zbyt 
są liczne, dość jednak powiedzieć, że bezwarunkowe 
o godzinie "97"łub 40 wieczorem, najporządaiejszą, 
i najstarszą nawet wiekiem kobietę nie minie koncep$ 
pomarszczonego i zgarbionego półgłówka. 

Kilka nawet młodych pań narażonych było na 
gmutne wypsdki; pewna szwączka złamała rękę, inna 
zgubiła dość znaczną kwotę zarobionego grosza, 8za- 
mocząc się z nieproszonym odprowadzaczem; znamy 
jedną przyzwoitą mężatkę, którą taki łotrzyk nocny 
aż do przedpokoja własnego jej mieszkania ścigał. 

Tego chyba już zanadto. Przebącza się młodym 
wietrznikom wybryki, nigdy jednak postępek taki doj- 
rzałego mężczyzny usprawiedliwionym być nie może. 
Bo, albo posiada zbyt gorącą krew i zasługuje na 0- 
chłodzenie wodą 1.b obłożenie kompressą z bykowca, 
albo też... wszyscy ci panowie, podszywają się pod ja- 
kieś młodzieńcze swawole, a właściwie... polują na 
kieszenie, przestraszonych tym sposobem kobiet. 
Strzeżcie się zątem panie i chowajcie głęboko. 


nosigrosze.* My zaś niewczesnych adonisów poleca- _ 


my organom bezpieczeństwa publicznego. 

= Termometr dziś o godzinie 10tej rano wskazy= 
wai już 21 stopni (w cieniu ciepła). 

= Wizyta jeneralna w Ochronie lIgiej przy ulicy 
Ogrodowej pod Nrem 841, odbędzie się dnia 29 b. m. 
(w poniedziałek) o godzicia 6t*j po południu. 

== W tych dniach opera włoska, za przykładem 
sceny tutejszej, daje: „Bal Maskowy*.  Rolg Oskara 
w operze tej ma wykonać p. Ju'ja Lsichnitz wycho- 
wanka Konserwatorjum Warszawskiego. 

= Zipowiedziana na dzisiaj w repertuarze teatral - 
nym pięcioaktowa krotochwila p. m. „STarbonka'* 
nie pojawiła się dzś na afiszu. 

== W Kaliszu ma być otworzoną szkoła handlowa. 

W zeszłą niedzielę, w sali tamecznege magistratu, 
odbyła się pierwsza w tym celu narada kupców pod 
przewodnictwem p. Przedpełskiego, prezydenta m. Ka- 
lisza. 

Koszta uorganizówania szkoły przy'ęł» na siebie 
dotychczas trzydziestu kilku kuoców i przemysłow- 
ców i złożyło odpo nie lnie dzklaracje. 

Zgromadzenie kupców m. Kal's:a zakładając sz%0 | 
lẹ, spełnia czyn cywilizacyjny, szlachztny i godny na- 
$ladowania w insych główniejszych miastach kraju 
naszego. 

= Niektórzy z pp. krawców nęzkich tutejszych 
sprowadzają ubiory z Wiednia lub Krakowa i 3prze- 
dają je po cenach warszawskich. Ubiory tameczne 
przeważnie szyte są niedbala, w warsztatach więzień 
kryminalnych i z sikoa lichego fibryko wanego w Częe 
chach i w Morąwji (w Biii1u), Za garnitur letni kor- 
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towy, Dzbyły za 20—25 guldenów (12—15 rs.), płaci 
się cbecnie w Warszawie po 25—30 rs. Jestto krzyw- 
da wyrządzona rozwojowi przemysłu krajowego. Tan: 


detną garderobą zsopatrują tikże Warszawę, Wrocław ` 


i Mysłowice, owa stolica paltctów, żakiet, fraków i t. p. 
strojów dobrych... do fabrykacji papieru. 

== Nakł. dem księgarni Salsteina ma wyjść wkrót- 

ee z druku powieść Alberta de Ccose p. t.: „Wycho- 
wanka żydowska.“ Treść tej powieści osnuta jest na 
tle pierwszej rewolucji francuskiej. 

(Art. nad.) Panie Redaktorze! Czytając aż nadto 
słuszne zarzuty przeciw utrzymywaniu szosy w mię- 
ście, pomyślałem, że należałoby także zwrócić uwagę, 
gdzie ona nejpierw powinna być usunięta. Otoż alea 
jerozolimska cd dworca kolei’ wiedeński: j, aż do Sals 
ca i sam Solec są ulicami zabrusowanemi, ale część 
«lei jerozolimskiej przed młynem parowym i na całą 


długość jego teritorjum, oddawna. przebrukowaną nie 


była; dla pokrycia zaś wybojów niemal rok rocznie ku 
jesieni wyrównywaną bywa szabrem. Ponieważ tą 
drogą największe i najliczniejzze ciężary przechodzą, 
zesypane doły wkrótce się wypróżniają, a zmiażdżony 
szaber przy lada pogodnym dniu i wietrze unosi się 
w postaci kurzu nieraz do wysokcści 100 stóp i wię- 
cej. Gdyby nie przez wzgląd na niepotrzebną stratę 
materjału i pracy, to przynajmniej przez wzgląd na 
sąsiedni szpital «ftelmiczny i składy mąki, dla której 
- przewiet! zania ckaa otsaarte być muszą, w tem miej 
séu najlepszy nawęt macadam znajdow.ć się nie po- 
winien. 

== Na monumentach nagrcbkowych w Ameryce 
umieszczają teraz zwykle fstograf,e o£ób zmarłych, 
odbjane na porcelanie, lub na białym marmurze za 
szkłem z podpisami i datami—nawet i na naszym po- 
'wązkowskim cmentarzu zeuwzżaliśmy na kilku na- 
grobkech zawieszone f;togrufja zwykłe, z łatwością 
mlegające zepsuciu na otwartem powietrzu. Zapewne 
więc który z zakładów fotc graficznych będzie chc ał 
"wprowadzić i u nas sjo ób używanyw Ameryce do 
utrwalenia f. tografji przeciwko zmianemi powietrza. 

== Komitet Towarzystwa osad R laych i Przytuł- 
ków Rzemieślniczych, podaje do wiadomości «sób ży- 
czących s: bie wejść do grona Tuwarzystwa osad rol 
nych, że do odbierania deklaracji na członków hono- 
rowych, w okolicach Terespola, upoważniony został 
W-ny Buchowiecki Władysław, członek Towarzystwa 
-zamieszkeły w Kołczynie. 

= Komitet Towarz. Muzycznego, uprasza członków 
o wniesienie do kassy za drugie półrocze roku 1872, 
składek, które przyjmowane będą w lokalu Towarzy- 
stra kaźżdodziennie, przez intendenta od godziny 1 ej 
do 3 ej po południu. -u 

— Dnia 4 sierpnia r. b. o godzinie 4-tej po poła- 
dniu, w domu zwanym Hotelem Wileńskim, przy uli- 
cy Tiomackie, odbędzie sę sessja spółxi magazynu 
M»bli Zjednoczonych Stolarzy w Warszawie. 

(Art. ned ) Panie ltedaktorze! W d. 11 lipca r. b. 
kopiłrm w ki ntor,e p. Wł. Berscha pożycztę rossyj: 
„ską pię ioprocentową na raty i zaliccyłem na mą 
16. 5. Wyczytąwszy w Kurjerze Warszawskim donie- 
sienie telegraficzne że numer posiedznej przezemnie 
póżyczki wygrał, posłałem bezwłceznie do kentoru, 
gdzie mi wygraną, której wypł.ta przypada dopiero 
za 8 miesiące zeliczono natychmi:st z potrąceniem 
rs. 100 jsko wart ści pożyczki, Z powodu więc tak 
szęzęśliwego zrządzenia 1 su nadsyłam do rozporzą: 
dzenia redskcji ua wpis dla niezamożnych studentów 
18, 50.— AC. 

= Panie Hedaktorze! Wyczytąwszy w Kurjerze 
twym ogłoszenie, oraz pow ziąwszy wiadomeść o bie- 
dnym byłym urzęd siku z sześci rziem dzieci, Które- 
mu właściciel zabrał całe mienie za komorne, szła 
dam dla tegoż 1s. 15, z preścą abyś mu ten datek 
tek skromny Ś_iesznie wręczył, zlbowiem stan piło: 
żenia jego wym: ga śpiesznego ratunku w tak opłaka- 
nej niedoli. — Bezimienny. 

— Złożono w ltedakcji „Kurjera Warszawskiego *, 
od C: rs. 2, od L. M. rs. 1, i cdS.K. rs'8, dla bie: 
dócgo urzęd.isa, kióremu gospodarz zabrał wszyst: 
kie rzeczy za komorne; od M. S. rs.3 dla biedacj 
matki, presząc o modlitwy za duszę Ś. p. Natalii. 

— Paltct letni męzki, pozestawiony «w s lepie 
przy p u teatrale ym Chodowieckiego, dawnivj Rako- 
czy, za udewcdniem cd:trary być może w R:dakcji 
„Kuriera Warszawskić g.*. 

-= W cjrkule Zamkowym, wicher przewrócił parkan i 
s'tachety przy ulicy Kasowej w blizkości biura wodociągów 
i i SĘ Woch go ul gy 13 k 
ke TK: è ı W dosu 1 
Lee?no, ra d'zej Patruszewi.ki Arer AA H e 
szycł m kark Tecdorcwi Jeronimowi,terminatorowi lakicrais 
cz mu, Winny vkaran)m zostanie. (G. P.) 
— Wd. oreg: zn»jdowało siy na widowiskach i zabawach 
osób: w Teatrze Letnim 725; w Teatre Rappo 150; w Do- 
linie F»wsjeurskiej na bono 240; w Eldorado 218. w Alham- 
, bra 163; w Alkazarze 300; w Tivoli 270; w Ka siao —; 
pod Sękiem —. ; 
— Wi mże dnu, pochowano ra cmentarzu prawosław: 
nym cial zmarłych męż. 1, kob, —, dzieri —, pa cmenta 
zzu katolickóm: męż. 2, kob. 3, dzieci 7, pa cmentarzu 


Pó. Ww Ue 
ewang.-augsb. i reformow : męż. -3, kob. —, dzieci —; na 
cement. starozak. mał. 38 kob. 1, dzieci —. (Gaz. Polic.) : 

— W tymże u przyjechało do sko ay osób 768, 
wyjechało 824 1. (8. PA) 

- Targ za Żelazną-Bramą nie był wczoraj zbyt iiez 
Artykułów żywności był zapas niemały lecz ceny mianowi- 
cie ogr: dowizny, jarzyn, owoców, stosownie do targu zeszło- 
tygodniowego tak się podniosły, iż gospodynie oczekujące 
stosunkowego obniżenia z początku wstrzymywały się zup:ł- 
nie od kupna. O ny na targu jak kursa na giełdzie ulegają 
widocznej fluktuacji bez wyraźnej wszakże przyczyny. 

Czas obecny zwany (górkowym, najwięcej też na targ ogór- 
ków dosta:czył=cena ich wszakże była wyższa niż w piątek 
zeszły. Za kopę ładnych płace no od 18 - 22 kop. Wiśnie rów- 
nież poszły w górę. Ryb było podostatkiem, więcej śniętych 
niż żywych raków mało i drobne. Ceny szczegółowe wszyst- 
kich produktów wykazały sę w per 3 cyfrach: 

Mięso wołowe k. 121, funt, cielęcina k. 13, świnina kop. 
13, baranina kop. 11, żyto od rs. 4 kop. 50 do rs. 
kop. — korzec, pszenica od rs. 7 k. 50 do rs. 8 k. 10 korzec, 
Jęczmień rs. 3 k. 75 korzec, owies od rs. 2 k. 40 do rs. 2 k. 70 
korzec, gryka od rs. — k, — do rs. - k. —, proso od rs. — 
kop. — do rs. — kop. —, groch polny rs. 6 kop. 70 czetw., 
cukrowy rs. 7 k. 50 czetwiert, fasola rs. 10 k. 50 czet., rzepa 
świeża k. 4 wiązka, rzodkiewka k. „,siemię lniane rs. 1 k.60 
pud, konopne rs. 1 kop. —, mak rs. — kop. —, chmiel rs. 13 

op. 50 pud, siano rs. 1 kop. — cen., słoma rs. — kop. 
45 centnar, kartofle od rs, — kop. — do rs. 1 k. 20 korzec, 
buraki rs. — kop, — korz%c, marchew rs. — kop. — korzec, 
cebula Świeża wiązka k, 6 funt, - czosnek k. 12'/, funt, sól 
kop. 21/, fant; kasza pszenna rs. 18 kop. — czetwiert, jęcz- 
mienna rs. 7 kop. 50 owsiana, rs. 9 k. —, perłowa rs. 14 k. —, 
gryczana rs. 10 kop, —, manna kop. 15 funt, mąka żytnia ra. 
6 k. 60 czet. razowa, pszenna rg. 2 k. — czet, gryczana rs. — 
k.70 pud zwyczaj., kartofana rs, 1 k. 20 korzec, chleb żył, 
21/, kop. f, Sitni kop. — f, pytlowy 4 kop, chleb biały 6 
kop., raki cd kop 40 do rs. 1 kop. 80 kopa, kura kop. 60 
pularda, kurczeta kop. 45 para, szparagi kop. —, kapusta 
świeża kop. 51 duża główka, kwaszona kop. — pud, włoska 
kop. —, otręby żytnie kop. 50 pud, otręby pszenne kop. 40, 
śledzie sr. 1 kop. 50 kopa, jestotr kop. — funt, szczupak 
żywy kop. — funt, sandacz k. — leszcz k. —, ogórki kop. 
10 kopa, jagody czarne kop — kwarta, jajka kop. 80 kopa, 
mleko niezbierane kop. 6 kwarta, śmietana kop. 28 kwarta, 
śmietanka k. J5 kwarta, masło solone kop. 25 f, niesolone 
k. 28 f,słonina świeża k. 20 funt, solona kop. 22, sadło kop. 
22, topione kop. 26 funt, spirytus ra. 6 k. 40 wiadro, wódka 
10-tej próby rs. 5 kop. 20 wiadro, wódka 6 ej pr. szumówką 
rs. 2 kop 99 wiadro, ocet piwny kop. 50 wiadro, winny rs. 1 
kop. — wiadro, Świece łojowe k. 19 fent, stearynowe k. 28 
funt, węgle kamienne krajowe k. 90 korzec, węgle kamienne 
zagraniczne rsr. 1 kop. korzec, węgle kamienne angiel: 
skie rg, —, koks rs. --, rafia galcyj. k. 61'/, gar., amery- 
kańska rs kop. 75 gar, Cement krajowy Porfiaud rs. - k.—, 
beczka, ceme.t krajowy Roman rs. — k. — , cement angielski 
Portland rs. — k -, cement angielski Roman rs. - kop. 
piwo zwyczajne r3. — kop. — bawarskie wiadro rs, 2 kop. 70, 
olej konopny —, rzepakowy k. 18 f, żelazo kutę rs. 2 k.- pud, 
m edź rs. 14 k. — mąka Żitnia p,tlowa chlebowa rs. 1k. 15 
pud, mąka pszenna mątowa rs. 2 k. 70 pud, kaszka. drobna 
kraxowska rs. 17 k. — Czet., kasza jaglaua ra. 16 k. — czet., 
kasza orkiszowa IS, 9 kop. — kerzec, bórówki (jagody) zimo- 
we k. Sia gar, wiącka marchwi k. 4, kaczka k. 80, prosię 
kop. 75. 


= D> „Rossk, Mir“ piszą z Dynaburga, że z.po- 
ciągu dr gi Wars awsko Petersburskiej, uciekło 10 
aresztantów skazanych do cię?kich rotót. Rozbili 
oni straż ich dozorj;cą i wysktczyli z wagonu. Po- 
wiadsją, że dziew gc u już pojmano i odesłano do Wil- 
na, dziesiąty jeszcze s'ę ukrywa. 

= Korrespordert , St. Peterb. Wied. pisze z Odes- 
sy, że w tych dni: ch skonfiskowano na komorze pa- 
kiet z 10 tysiącimi rubli, w fałszywych papierkach 
dzies ęsiórutlowych. Pakiet był pod edrtssem zna- 
nego w miiie bankiera i nadesłany z Egiptu z mia- 
sta Aleksandrii. Powisd ją, ż? podobnych pakietów 
bardzo wiele przychodzi 2 zegranicy pod różuemi 
sdresami, lecz urzęduicy ceni nie sprawdzali ich 
d tąd. 

2 W obec szerzących się wirfci o strasznej jakoby 
ch: lerze w Petersburgu, uwźŻamy za stosuwne przy- 
toczyć z „Gołosa'* nastę ujący wya: | 

W dniu 18 Lipca był» mężczyzn kobiet razem 


C'erych cholerycznych 21% 106 3821. 
Przybyło 10 28. 98. 
Wyzdrowisło 12 8 20. 
Umarł» 22 9 31. 
Pozost+ł» wdniu19 lipca 251 117 368, 
Od porzątku epidemji t. |. 

cd 28 czerwca po dzi ú 

19 h„ca: 
Z ch rowało 574 245 819. 
Wyzdrowiało 84 28 112. 
Umarł 239 100 339. 
Ch ry:h na osre wd. 18 

li} c było 495 / 156 451. 
Przybyło 27 2 51. 
Wyzdrowiuło 18 13 31. 
U marło 4 6 10. < 
W d 19 lipca pozestało 800 161 461. 
Oi 1 kwietnia prezątek 

epidemji, po 19 lipca, 
Zacherowało 584 414 998. 
Wy drowiał» 167 123 290. 
Ua grło 148 104 247. 


+ Przed kilkoma dzie ma doszła tu wiadomość 
z Francji, że w tym czasie no długiej chercbie, uma'ł 
w Nurmandji, w Chapelle Biche, ksiądz Matxusz Pi- 
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charg, Proboszcz parafji St. Germain da Chire-f ville. 


“Podaje się tę smutną wiadomość jego przyjaciołom i 


licznym znajomym, których zmarły podczas kilkolet- 
niego pobytu w tutejszem mieście zjedneć sobie po- 
trafił, a zarazem zaprasza się na Wotywę za spokój 
duszy jego odprawić się mającą w kościelu Ś»iętego 
Krzyża, w kaplicy Matki Boskiej, w poniedzisł:k, t. j. 
dnia 29 b. m. o godzinie 10tej z rana, —7475— 

-+ Otton Kan ienski, Radca Kollegialny, urzędnik 
Intendentury Warszawskiego Wcj*nnr go Ukręga, po 
długiej i ciężkiej chorobie dnia 25 lipca r. b., życie 
zakończył w wieku lat 61. Pozostała w ciężkim 
smutku żona wraz z dziećmi zaprasza Przyjaciół i 
Znajomych na wyprowadzenie zwłok dnia 28 to je” 
w niedzielę o godzinie 5:ej po południu, z kośr 
Narodzenia Panny Marji przy ulicy Leszno na . 
tarz powązkowski. z 7437 

+ S. p. Tecfil Klnczyński, obywatel i majster mty 
nsarski, w dniu 26 b. m. przeniósł się do wieczne ści, 
przeżywszy lat 42, Pozostała w smutku żona wraz 
z dziećmi, zaprasza Krewnych, Przyjaciół i znajo- 
mych na wyprowadzenie zwłok w dniu 28 b. m. t. j. 
w niedzielę o godzinie 5 po południu z domu własne» 
go przy ulicy Wolskiej Nr 39 na cmentarz Powąz 
kowski odbyć s'ę mające. —7473 — 


BIURO INFORMACYJNE y 
nędzy wyjątkowej sprawdzonej przez Siostry Miłosierdzia. 
(ulica Jasna, Nr 4) i 
polecą miłosierdziu publiczności Warszawskiej: 


Nazwisko 
lub initiale 


toma | Ulica | UWAGL 


58 polec _ (gokołowska T.|Lat 60, kaleka na rękę. 
14 |Dzika Daw'd Kura: t Niewidomy. F 
40 |šolec zieliński Ig, |Lat 78, niezdolny do Tracy; 
A żona chora umysłowo. 
24 Grzybowsk, Dobrowolska /Mążniecbćcn, dz.5-ro, t-och. | 
69 |Grzybowsk. | 30rkowska Br.|Wdowa ( hora, dzieci dr. 4-r0. ` 
4 [Piekarska Prosweryn E |Wdowa lat 80. i 
3 |Ujazdow. Szurmińska F.Cborowita, dzieci dr. 4-ro. 
2 |Wilcza _ |Jaworowska lat 87, chira. 
40 | Pawia Marczewski J. Żona chora, dz. 5 ro, jednoch.. - 
9 |Wrćbla |Zajdler Emiljs/ Wdowa, dzieci drob. 4-ro. 
23 (Gesig |Mączarek An, (Chory, dzieci drob dwoje. ` 
16 Prosta Kutkier Kat. „Lat 90, zupełnie niedołężnń. 
12 Prosta [Grabowska B |Wdowa chorana acy, dz. 2-ja. 
5 |Bonifrater Frydman H. 


Wdowa vuora), dzieci dr. 2-jê. 
WASZA 
w a eorolop 


àro- | termo» | wilgot. | kierunek wis- 

metr -| metr B. | powie. tru i stan 

„milim; | stopni | trza'/ę nieba 

woz. og.9wie. H 7565 |+-180| 70 . | potud. wschod. 

! ! hmurno 
dziś o g.7rano H 7565 |+ 16.0] 71 połud., wschod. 

„Po 
„og.lzpołą 7550 j+ 23.1] £0 » 

W ciągu doby od połed. Najmniejszeciepło at. + 15 5 
Pin, o połacnia dzisiaj) Największe ciepło: st. -h 275 
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Kronika zagraniczna. 3 

>< W Franzensbadzie w dniu 21 b. m. uma $ 
Adam Pajgert poeta i myśliciel. B,łto pocta uezuc a, 
jeden ze zdolniejszych liryków. Przekłady Pajg:rta 
odznaczają się wiernem uchwyceniem charakteru i 
wsżelkich odcieni oryginału. Pod tym względem za 
wzór służyć może poemat Anicł i Peris wyjątek 
z więtszego poematu Lalla Rookh Moora, tłómacze= 
ny także przez Odyńca. Wr. 1860 wyd} tomix- 
swoich prac oryginalnych, . nestgpnie 1ł»maczenie 
tragedji Szekspinz: Juljusz Cezar i premat Moore; 
Peri i Raj. 

>< W Krakowie umerł Bolesław Eulènfeld, art" 
dramatyczny. Debiutował cn także kilka ' 
w Warszawskim teatrze rozmaitości w far:is 
sobie pchul.ć,'* a następnie pracował z kilku 
cjonalnemi towarzystwemi drematycznemi. 

>< Że Lwowa: W z. sobotę w ieatize tutej. 
roz | ierwszy przełstawi 'ą została operà H k 
„Żydówka“ na benefis pani Jakowickiej, Test 
r rzepełniony, dochód wynosił przeszło 1,000 guly, 
nów. Na wspomnionem przed tawienin obsy» ny pa- 
nią J akowicką dwutr: taie bukietomi i wieńcymi, nie 
na dziesiątki lecz na setki było można ich liczyć. Xa 
uczczenie jej także wydrukowano dwie ody i rogrzaćo* 
no w sali t'atraloej 


Przegląd polityczny. 

We środę sześć już artykułów projektu do prawa 
o podatkach celnych uchwalonych zostało przez paka 
madzenie narodowe. Bliższych wiadomościach o prze= 
biegu rozpraw nie posiadamy Ostateczne uchwale- 
nie: prawa jest już dziś niewątpliwem. - P. Thiers 
stawił na swcjem, przy pomocy republikanów, 


h tygedni.w katdem głosowania stają po jego 
 dezere $ 


rojalistów. 

„Dziennik Gambetty broni republikanów nawet ze 
~anowiska ogólnej ekonomji pań:twa. Daliście nam 
J.Wwyboru, woła on na rojalistów, rame tylko podatki 
b, wasze patenta bowiem są równie niekorzystne 

opłaty od surowizn proponowane przez p. Thiersa. 

džet potrzebuje zapomogi. W ostatniej chwili 


? Dlaczegoście przyjęli opodatkowania dochodu, 

, dia czegoście się mu opierali? Lewica od Samego 
Początku dążyła do podatku dochodowego i dopiero 
tedy gdyście go odrzucili, stanęła po stronie pana 
, bo wybierając z dwojga złego w.1.ła wziąść 
 ,Stóre jej samej przynajmniej zapewniało pewne 
'. zyści pchityczne. Nie lewica ale większosć licze- 
` dzisiejszego zgromadzenia, przez niewłaś:iwe 

na „nia swoje, przez stawanie wpoprzek normalnemu 

| ©jowi stosunków, sprowadziła na kraj podatki od 
wizp. Przyjęcie zdrowej polityki skarbowej w u- 

4 -~  Owienia podatku od dochocó*, samo jedno mo- 
| tylko zapobiedz złemu. Skoro większość politykę 
_ drzuciła, niechaj nikogo nie wini za skutki, które 
_ zód złożone już były we własnym jej postępku. 
en sposób wywodzi obronę swoją ,„„R:p. franęise.* 

/ «| widać, że republikanie za zasadę działania swe- 
AB zęli potrzeby skarbu. Potrzeby tę oznaczają na 
/ ) Miljonów, podczas kiedy: przeciwnicy przyjmują 
R $ 135. Aby obrona ich była ckonomicznie szczerą 
a Mnniby wpoić o sobie to przekonsnie, że istotnie 
ioli skarbowi dzć brakujące 65 miljonów i że po 
ABU Aa podatku dochodowego widzili jedyne 
1 ve źródło w podatku proponowanym przez pana 
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X „Większość kom missji zamianowanej dla wydania o- 
waj 9 Wnicsku Martela, jest podubno przy hylną ro- 
; For m i chciałaby termin odroczenia, o ile można 
Du: źnić. Mówią dziś już głośno o d. 10 sierpnia; naj. 
og Szechniejsze uznanie znajduje wszakże dzień 4 
f wa. 0:27 lipca nikt już nie wspomina. Nie na- 
jA d Sie większcści dziwić jeśli choćby tylko dla wz; lę- 
| ant Czysto roboczych mie chce term nu zbyt blizko 
g miczsé, P, Thiers lubi najważniejsze s|rawy od- 
R té na ostatnią chwilę; tak uczynił i teraz, Oba. 
qq korzystnej konkurencji dla pożyczki jest płon- 
EB vs Cs zaszkodzić m)że pożyczce mowa pērlamentar- 
x) Waai y najnieprzychylniejsza dla pana Thiersa. 
wid Gs nie p, Taiers pożycza, ale Franca, a Francja 
|tt dy, EPO spokojną, i niczyją mową się nie za- 
2 4 . * 
ję, j”dzem z ost:taich posiedzeń Izby niższej an- 
MIEJ zwracano uwagę rządu i parlamentu na cig- 
komu 2026 trwającą cmegrację z Francji stronników 
z Ni i na eweutuslny napływ jezuitów wydalonych 
doc miec. P, Peel podnoszący tę kwestję /ę*a się wi- 
- dzenj 8, Ażeby szukający przytułsu ojcowie Zgrom1- 
la Jezascw go nie nwiedzili Avglji i przypomi- 
"ATR o Powudu pierwszemu ministtowi 0 prawie 
"m dh 29, wzbraniającem je u tom pobytu w pcłączo- 
kk grólestwach Wielkie; B ytanji. P; Gladstote 04- 
ste dział, Że rząd musi głyboko rozważyć zanim za- 
F ke pravo, które od czasu ogłeszenia nigdy nie 
an PT wane, Pierwszy minister dał do zrozu* 
lety 8, że Ajas poczyiby sobie zasięgnąć zdania 
F Ss „doradził p. Peel wywitaaje rozpraw w tym 
1 ie za pomccą interpelacji 
„, "doiesienie tej sprawy a 3 
ea skich, było prawdopodobnie may ywa. 
zająć dawno mityngów klerykalnych na korzyść je- 
; w. Bardzo naturálna jest rz 
kó » +» rzeczą, Że tą część an- 
w która nie chce pr Święcać wewuętrzn 
Wkośninza: += osi: OW ego poko: 
„„iŚCioła jezuitom, pomyślała w obee ich zacze pnej 
da wy o środkach obrony. Jezuityzm wiitował Eis 
0krotnie i w Anglji wciskeć się do życia publicz. 
dog» Przezorne: więc występowanie przeciwko niemu 
P> odzi tylko cstrożności ze strony polityków w tym 
tego, Wiadomeść u zielona nastę nie przez jeneril. 
| wie Prokuratora I landji, że rząd postanowił w spra 
"e, gdziego Kecgh'a postawić w stanie oskarżenia 24 
między któremi biskupa Chl.nfat i19 innych 
wył, aa katolickich za niedozwcbrą egitację i 
“T jako onie na wybory, może tylko posłużyć za dowół 
E trzeba ne jest w obec zachcianex jezuickich, szyb - 
Zam wystąpienie. 
rzuciła znaczną większ ścią w drugim od- 
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T skąd ja wziąść, jeśli pie ze źródeł jakie rząd wska- . 
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„czytaniu bil dążący do zniesienia kary Śmierci. Bil 
_tajemnego głosowania został po raz pierwszy zastoso- 
wany przy wyborach miejskich w Bostonie (hrabstwie 
Lincoln): y 
Telegramy i korrespondencje nadsyłane z Hiszpanji 
do dzienuików zagranicznych, donoszą, że król przy- 
był w poniedział:k do Birgos, i doznał pełnego za- 
pału przyjęcia. Zamierzał udać się wieczorem do Pa- 
l ncji, a we czwartek do Santander. Organ rządowy 
„Imparcial“ broni się od zarzutów dzienników zacho- 
wawczych, jakoby gabinet nie pomyślał o środkach 
zapobieżenia zamachowi. Dziennik ten dowodzi, że 
rząd ostrzegał króla i wszystkich sił użył dla przeło- 
żenia mu, że się naraża na wielkie niebezpieczeństwo. 
Król jednak stanowczo nie chciał pójść za udzieloną 
mu radą, i dodał, że nie ma prawa narzucać królowi 
jakichbądź przepisów (?) Mijscowcść na której za- 
mach miał sę odbyć nie była znanog. 

Dopiero o wpół do dwunastej wieczorem, grupa 
podejrzanych indywiduów wpadła na ulicę Arenal, 
nie było jedaak dostatecznych powodów do areszto- 
wania ich, Korrespondencja Madrycka w „Iadepen- 
dance" potwierdza te inf rmacje, wedłag których 
i królowa uwiądomiona była o grożącem niebezpie- 
czeństwie, lecz aie chciała w nic wierzyć a na wszelki 
wypadek pragnęła podzielać los swego małżonka., 
Gubernatrr cywilny napróżno prosił króla ażeby 
z Buen Rętiro powracał powozem najętym i inną 
drogą, a kiedy gubernator wojsnny sam poraz ostatni 
chciał szczęścia probować, Spotkał już ekwipaż kró- 
lewski niedaleko od miejsca zbrodni. 


Ostatnie Wiadomości Polityczne. 


Wersal 24g.— Zgromadzenie narodowe uchwali- 
ło artykuły 2gi, 8, 4, 5 i 6ty prawa o opodatkowaniu 
artyku ów nieprzerobienych. 

Wersal 25g0— Z pomiędzy komunistów skazanych 
na śmierć za wymordowanie zakładników przy ulicy 
Hasxo, czterej: S$ int Omer, Aubry, Dalvoux i Fran- 
gois, zast:li dziś z rana rozstrzelani na równinie Sa- 
sg Ianym złagodzono karę na pozbawienie wol- 
neści. 

Paryż 25 go.— W Denain w dep. Nord wybachnęły 
rozruchy, Wcjsko dało oguia odpowiadając na za- 
czepkę ze strony burzycieli. Jeden z tłamu raniony, 
czterdziestu aresztowanych. 

Ks. ‘de Guise, jedyny syn ks'ęsia d'Aumale, zmarł 
dziś w nocy. 

Londyn 24go. Izba niższa. = Przy drugiem odczy- 
taniu odrzucono bill zaoszący karę śmierci. Wszyst- 
kich głosujących było 221 (mniej niż trzecia część 
kompletu prawnego). 167 gł.sowało za odrzuceniem. 
Rząd sprzeciwiał się billowi. 

Londyn 25g0.— Wezorej w Mansionhcuse odbyt stę 
zwykły bankiet gabinetowy. Przyjęło w nim udział 
200 członków parlamentu. Gladstone miał mowę. 
Mówiąc o gt'sunkach zagranicznych, dotknął tylko 
w szczególności stesunków Anglji ze Stanami Zjedno- 
czonemi. Powinszował krajowi szczęś iwego obrotu 
sprawy. Chmury jakie niedawno jeszcze zalegały ho- 
ryzont, szczęśliwie się już rozeszły, Obecnie nic już 
nie wstrzymą zsdowalającego rozwiązania. Zresztą 
Auglja cieszy się pokojem w stosunkach za wszystki:- 
mi mocarstwami świata, 

Londyn 25g:.— Biuro „Reutera“ otrzymuje wiedo- 
mość z Meksyku, że prezydent Juarcz, dni. 168 b. m. 
zmarł pa apo; leksję. Prezes najwyższego trybunału 
Lerdo de Tejado objął tymczasowo prezydenturę. 

Pelersburg 25g0.— „J. de Saint Petersbourą* ogła- 
sza dekret udzielający dymisję Posłowi w Waszyng- 
tonie Katakszemu. Jednocześnie dziennik oznajmia, że 
świeżo wydana w Paryżu broszura K.tikazego, p. t. 
„Un incident diplomat que“, bez wiedzy i przeciwko 
wali rząlu ogłoszoną z. s'ała. 

„Sztukulm 2430.— Na czas nieobecności Króla, 
Książę Oskar sprawować będzie rejencię. 

Pesz124-g0. — Arcy-xsiąże Albert przyjedzie w koń- 
(u sierpnia na msnewra w VÓ:0:varze. 

„Lloyd“ donosi z Wiednia o zamierzonym zjeź izie 
Naj'aśniejszego Cesarza Wszech Rossji z C.sarzem 
austrjackim. 

Genewa 24-g0.— Trudności jakiesięobjawiły w tych 
doiach w łonie sąlu polubownego wymikaęły ztąd, iż 
rędziowie mianowani: (?) przez Auglję, odpierali wszel- 
ką myśl odpowiedzialm: Ś3i Auglji, zasłaniając się tem, 
że aS Ja przestrzegała prawa i Ściśla je wykony- 
with. 

Koblencja 24g0.— Cesarz przybył tu dziś po połu- 
dnia z Ems. 

Rzym 24 go, — W początkach sierpnia papież od- 
bedsje konsystorz, na którym zamiąnuje kilku kardy= 

wów, 


dzym 25 go, — Aresztowano tu człowieka, który 
w dua wykonania zamachu na króla hisz pańskiego, 
naprzód o nim był zawiadomiony. 

Konstantynopol 24 go. — Ksjmskan Gemliku, portu 
naliżącego do Brussy (Aaatolj ) wydalił od siebie 


nan c OESIE 


m 


a R 


„dwóch agentów angielskiego towarzystwa biblijnego, 


dając za powód obrazę jakiej się agenci dopuścić mieli 
na religji greckiej. Agenci przeczą temu, gubernator 
Brussy do którego się odwołali, polega wszakże na 
raporcie Kajmakana, i cdmawia złożenia właściwego 
sądu. Anglicy widzą w postępku Kajmakane jedynie 
tylko nieprzyjaźń dla protestantyzmu. Sprawa ich 
oddana już została poselstwu angielskiemu w Kon- 
stantynopolu. y 

Waszyngton 24g0.— Markiz de Noailles nowo mia- 
no wany poseł francuzki przy rządzie Uoji, doręczył 
Gra ntowi pisma, które go uwierzytelaiają na posel- 
stwie. Przy sposobneści wymieniono zapewnienia o 
obustronnej przyjaźni. 

New- York 24g0,— Rada zarządzająca drogi Erie, 
post anowiła oddać pod sąd Daniela Drew za bezpra- 
wne wypuszczenie w roku 1865, 100,000 akcji tej 
drogi (1). 

Depesze Telegraficzne, 


Werszawa d: 27 lipca, godz. 12 m. 45 zpołudnia. 

Paryż 26-g0.— Umowa rządu z Rotszyldem 
i Bankiem francuzkim stypuluje na rzecz rzą- 
du wypłatę 700 miljonów weksli ciągnionych 
na zagranicę (tratt) po obecnym kursie gieł- 
dowym. — W departamencie du Nord miało 
miejsce krwawe starcie wojska z robotnikami 
znajdującymi się w bezrobociu. 

(Donosimy o tem starciu w ostatnich wia- 
domościach politycznych. P. Red.) 


RANNY FODCZAS WOJNY 


Pogrzebany żywcem. 


W roku 1562 przy oblężeniu Rouen, pewien szlach- 
cie normandzki, nazwiskiem Civille, podczas szturmu 
poznej ranionym strzałem z rusznicy w prawy poli- 
czek. 

Cirs ten z wysokości szańca strącił go w foss. 

Kilku żołnierzy, którzy natenczas nadeszli tam 
z innem ciałem, rzucili na bezprzytomnego rycerza, 
niesionego przez. sieti3 trupa i obu razem przysypali 
nieco ziemią, 

Aż do połowy XVII wieku, mówi słusznie pan L. 
Lalanne, nie było w Świecie nic straszniejszeg? nąd 
los nieszczęśliwych rannych wojaków, pozostawionych 
na polu bitwy. 

Byli oni powszechnie obdzierani i dobijani z zimną, 
krwią przez nieprzyjaciół i wieśaiaków, pożerani 
przez dzikie zwierzęta, a nawet grzebani żywcem 
w nieładzie razem z poległymi. 

Znane są słowa pewnego Szwajcarskiego oficera, 
który po jakiejś bitwie podjął się ze swemi podko- 
mendnymi pogrzebać zabitych, dopełniwszy on bowiem 
tego smutnego obowiązku, rzekł: „Gdybym był chciał 
sprawdzić, nie byłoby między niemi ani jednego 
truna,“ 

Nieszczęśliwy wigo Civille ząnim wrócił do przy- 
tcmności, został prchowanym jak wielu innych. 

Pogrzebano go o godzinie 11 z rana. 

Około w pół do siódmej wieczorem, jeg» słażący 
zawiadomiony o Śmierci pana, umyślił mu wyprawić 
przyzwoity pogrzeb i w tym cela wyjediawsyy u hra= 
biego Montgomimery pozwolenie na wydobycie zwłyk 
z ziemi udzł się tam w towarzystwie jeduego ofiera. 
gwardji, 

Po uważnem obejrzenia pierwszego ciała, które nie 
było mu znane, przywiązany sługa wycią znął z rowu 
drugie i niepczneł w niem tego kcgo szuk.ł, tak je 
zeszpeciła rane, krew, bladi ść i tb zmienie. 

Złożył więc napowrót cba ciełą do rowu i przysy- 
pał je ziemią. 

Gdy. już micli oddalić się ztamtąd, cficer zauważał, 
że ciało leżące na wierzchu Źle było przysypane, jedna 
bowiem ręka wystawała z ziemi zupi łaie. 

Powrócił przeto i chciał ją wkopeć nogami, lecz 
odepcbhnąwszy ją nieco z miejsca, które zajmowała, 
spostrzegł tam przy bladem świetle księżyca Świetnie 
błyszczący djameut, 

Podniósł djamexrt i zasypawszy rękę, pokazał go 
służącemu, radząc mu przytem, aby na dalsze poszu- 
kiwania nie tracił daremnie czasu. 


Służący pczneł dje ment po trójkątuym kształcie 


i to go skłonił do powtórncg» wyd. bycią ciała. 
Obtarłszy je ze krwi, poznał nakoniec Śwej”go pang 
i tkliwemi uściskami objawiając mu Śro przywiąza- 
nie, zdamiał się niemało, gdy poczuł w nim jeszcze 
resztki ciepła, i dostrzegł inne pozory życia. 
Uradowany poniósł go coprędzej do chirurgów 
armii i zażądał ich pomocy, lecz ci zobaczyszy trupa, 
nie mieli żadnego względu na prośby poczciwca, któ- 
remi chciał wzruszyć ich serca, a za wymówkę przy” 
taczali, ż» mają zbyt mało lekarstw idla tego nie 
mogą ich marnować bez koniecznej potrzeby. 


Słażący jednak nie stracił nadziei i przeniósł ciało 
do d mu, w którym pan jego zajmował mieszkanie. 

„Przeszło przez pięć dni i pięć nocy leżało ono tam 
nieporuszone, . nie dając najmniejszego znaku czucia, 
rozpalone jednak gorączką wynikłą z przeziębienia 
w rowie. 

Kilsa przybyłych kuzynów rannego, widząc go 
w tym stanie, zdcłali sprowadzić dcń wreszcie dwóch 
lekarzy i jednego felczera. 

Ci chociaż po zbadaniu nie mieli wielkiej nadziei 
ocalić pacjenta, opatrzyli i obandeżowali bezzwłocz- 
nie jego ranę. Otworzyli mu również silnie zwarte 
szczęki i wl.li w gardło przemocą trochę tęgiego 
buljonu. 

Na drugi dzień po tej operacji opuchlina głowy 
iszyi znacznie się zmniejszyła i chory kilka razy 
westchnął; wymówił nawet kilka wyrazów, któremi 
się uskarżał na ból w ramieniu, lecz z otaczających 
go nie poznawał nikogo i zdawał się zdziwionym, jak 
człowiek przebudzony nagle z głębokiego snu. 

Wkrótce zaczął powracać zwolna do przytomności 
gorączka jednak się nie pomniejszyła. 

Przestrach, któremu ulegał podczas zdobywania 
szturmem m'asta, doprowadził ją, jak to przewidy- 
wano, do najwyższego stopnia gwałtowności. 

c Czterej nieprzyjacielscy żołnierze, natychmiast po 
zdobyciu miasta zajęli dom, w którym: leżał raniony, 
lecz obchodzili się z nim bardzo względnie, a nawet 
z wielkiem współczuciem. 

"Po upływie kiiku dui otrzymali oni rozkaz prze- 
nieść sę gdzicindziej, a ich dotychczasowa kwatera 
przeznaczeną została dla jednego z oficerów królew- 
skiej armii. 8 

Służący tegó cficera porwali C:ville'a z łóżka i rzu- 
cili go na lichy siennik w ciasnej i dusznej izdebce 
znajdującej się od tyłu. 

- Na domiar złego kilku nieprzyjaciół brata Civille'a 
którzy go chcieli pozbawić życia, wpadli do tego do- 
mu, gdzie jak im powiedziano miał się ich wróg 
ukrywać, a nie mogąc znaleść poszukiwanego, wy- 
warli swoją wściekłcść na rannym i wyrzucili go 
przez okno. f obr sk 24 

Szczęściem okno nie było zbyt wysokie i znajdują- 
ca się tuż ped niem przy drzwiach stajni spora kupa 
gnoju, przyjęła nieboraka ra swoje miękkie łono. 

Leżał on tam przeszło trzy doby, nagi, tylko w ko- 
szuli i w prostej czapce na głowie, narażony na silny 
wiatr i nieratowany przez nikogo. 

Nakoniec jeden z jego kuzynów, który wiedział, 
gdzie kapitan Civille zwykle mieszkał, lecz nic nie 
słyszał o tem co zaszło, dowiedział się o wszystkiem. 

Jedna stara kobieta, która sama została w opusz- 
czonym domu, odpowiedziała mu, gdy przyszedł od- 
więdzić O.v;lVa i zapytał o niego, że już od trzech 
dni leży umarły na gnoju w dziedzińcu od tyłu. 

Kuzyn pobiegł coprędzej pa wskazane miejsce 
i jakież było jego zdziwienie gdy zastał leżącego przy 


ciu. 

ST Owile tak był osłabiony, że nie mógł mówić i zną- 
kami tylko dawał do zrozumienia, że mu dokucza 
pragnienie. ; ż z 

Podano mu piwa, które wypił z chciwością, lecz 
gdy chciał przełknąć kawałek chleba, musiano mu 
nieco rozszerzyć usta, tak miał Ściśnięte obrzmieniem 
gardło. 

Głód i chłód sprawiły widocznie dobry skutek, bo 
chorego prawie zupełnie opuściła gorączka, a w kilka 
godzin później osądzono, że go będzie można prze- 
wieść przez rzekę do zamku Oroisset'a, oddalonego 
o jedną milę fcancuzką od Rouen. 

Lecz nie na tem był koniec utrapień nieszczęśli- 
wego Cirille'a. 

Źle przyjęty przez Gdźwiernego zamku, musiał 
długo oczekiwać na moście, gdzie tak zdrętwiał od 
zimna, że byłby niezawodnie wyzionął ducha, gdyby 
szczęśliwym trafem nie nadjechał jeden z domowni- 
ków Oroisevą, spiesiący do zamku wydać potrzebne 
rozkazy. 

Prócz tego cierpiał bardzo wiele przez cały pierwszy 
miesiąc swego pobytu w zamku. Z wyjątkiem maści 
przyrządzonej z żółtka i z cśrodka chleba, którą opa- 
trywano jego raię, niedostawało mu wszystkiego. 
Pćźciej, gdy już trcchę powrócił do sił, postanowiono 
oddać go w reze dwóch braci szlachty, mieszkających 
w okolicy Caux i polecono im leczyć go radykal: iej- 
szemi środkami. Qi wzę'i się do kuracji tak ener- 
gicznie, że po upływie sześciu tygodni, to jest w mie: 
siącu sierpniu 1563 roku, kapiten C.v.lle był już bar- 
dzo blizkim zdrowia. ` 
* Pozosteł jednakże głuchym i nie mógł się posługi- 
weć małym palcem u prawej ręki, nerw bowiem tego 
palea przecięła ta sama, kula, która spowodowała ranę | 


w policzn u. (2- 3) 1345 
Medaktor Juljan Śtatkowski. i Wydawca Gustaw Gebethner. ` 


W Drukarni Kurjerą Warszawskiego — Plec Teatralny, Nr. 478c (nowy 5).— Mossoseno Ilensypoio* 


Mimo to nesz rycerz zis 
i nie jedną w niej jeszcze ranę otrzymał. 

Kiedy Henryk IIl-ci wypędzał z Francji protestin- 
tów, Cv lle, który był hugonotem, usunął się do Auglji 
i tam wyleczył się zupełnie. 

W roku „1603, to jest w czterdzieści cztery lata po 
pogrzebaziu go żywcem, opisał on swoją historję, 
z której niniejszy wyciąg podajemy w streszczeniu. 
Jeżeli wojna, ta straszna pleg+ wszystkich wieków, 
nie została dotychczas zniesioną przez postęp, to 
przynajmniej nauka i ludzkcść powinny się starać u- 
silnie powrac>ć zdrowie tym, których oszczędziły ku- 
le nieprzviac'ół. 


r OLsuSiŁ 


— Urząd Starszych Zzromadzenia 1glarzy i Pilni- 
karzy, zawiadamia niniejszem, iż sessja półroczna od- 
będzie się w dniu 29 b. m. o godzinie 5tej po poładniu 
w mieszkaniu Starszego Zgromadzenia Karola Albrecht 
pod Nrem 794a. (1—1) —7402— 

(Art. nad.) Daia 2 b. m. odbył się konsert panny 
Marji Kołakowskiej śpiewaczki. z Warszawy, w Ma- 
jornhofie u morskich kąqieli pod Rygą. Piękny głos 
kontraltowy i dcbra metoda śpiewaczki ogólne zyska- 
ły uznanie. (1—1) — 7462 — 

— Napoleon Mierkowski, Komcrnik, przeniósł swą 
kancellarję na ulicę Diugą do domu Nr 21 (nowy), 
trzecia brama od regu ulicy Miodowej väed Eldorado. 


cz8) 

— W szkole Gimnastyki i Szermierstwa Stanisła- 
wa Majewskiego na Sewerynowie, lezcje dla dzieci, 
młodzieży i osób dorosłych, odbywają się w dnie po- 
godne w ogrodzie, w razie przeciwnym mają miejsce 
w salonach zakładu. (7—10) —6410— 

— Filja składu herbaty Piotra Orłowa przy ulicy 
Marszałkowskiej z dniem .1 lipca r b. przeniesioną 
została do domu W. Sziff1 pod N. 1882 (47 nowy) przy 
tejże ulicy. —7253— 

— Lekarz Józef Bagieński leczący choroby sekretne 
przeniosł się na mieszkanie róg ulicy Nowy-Świat i 
Ordynackiej Nr 64, dom Sierakowskiej. Wejście od 
Ordynackiej. (3 — 3) —6614— 

— Instytut leczniczy ściesnionem powietrzem, D ra 
Bródowssiego, zosteł przeniesiony na Nowy Świat pod 
Nr. 34. do uomu JW. Hr. Zamoyskiej do miejscowości 
dawniej tak nazwanej Foxal. Takowy Instytut urzą- 
dzony został podług ostatnich wymagań nauk;  znaj- 
dvją się w nim dwa wspaniałe Gabinety dla chorych, 
w czasie posiedzenia ciągły przypływ i odpływ powie- 
trza, a zatem nieustanna wentylacja. W wyżej wspo- 
mnionym instytucie urządzone są Inbalacyje i wanny 
lecznicze z rozmaitych soli i ziół, Instytut leczniczy 
otwarty tylko od godziay 10 tej rano do 8:ej po po- 
łudniu. Dr. Brodowski przyjmuje chorych od go- 
dziny 4 ej do 5 ej. —6684 — (3—12 

— Doktor Med. Wolfring. przeniósł swoje mieszka- 
nie na aleję Jer ozolimską do domu p. Map Nr 36. 


z" — Mam honor zawiadomić Szanownych Rodziców 
i Opiekunów, iż Pensja izraelska 4ro klasowa żeńska 
egzystująca dotychczas przy ulicy Dzikiej pod Nr 24, 
z dniem 8 lipca r. b. przeniesioLą została pod Nr 6 
nowy, przy tejże ulicy Dzikiej, dom W-go Połątkie- 
wicza. Zarazem donoszę, iż z4pis jąkoteż kurs nauk 
na tejże pensji rozpocznie Się duia 1 sierpnia r. b., 
jak również, że przyjmuję na stałe pomieszczenie pen- 
sjonarki, zapewniając im opiekę macierzyńską, pomoc 
w naukach, konwersacji, muzyce i t. d.— Fryderyka 
z Liebrechtów Thalgrün, R r pensji. 


(2—3) 
ŻETONY "A: LADT p 
Zarząd Zakładu Leczniczego dla kobiet a 
Doktorów tiogowicza i Bernharda 
w Warszawie. 

Ma zaszczyt d nieść, iż z powodu wzras ając?80 napływa 
chorych do Zakładu, zamierza zsiększ; ć doty hczisOwĄ licz- 
bę pomieszczeń, co jednak dopiero z dniem rześnią r. 
b. nastąpić może. Przeto Zarząd uprzedza chore, mające zą- 
miar przybyć do Zakladu w bi. żącymi w ża ym mies g- 
cu, żew.tym czasie j dynie osoby spo: Zaka ące się 
słabości (której opóźnić niepodobna) 2 441 ada "przyj. 
mowanemi będą. 1—1) ZĘ = 


— 


owo: otworzona 


RESTAURACJA 


przy ulicy Niecałej Nr 6l4ef nowy 5, dom Wago Szmidec. 
kiego, poleca się doborem wszelkiego rodzają potraw à la 
carie, obiadami po kop. 37'/, Winemi w różnych gatnnkach 
oraz piwem = wiel i kufle. . Knowiakowski. 

( Sga ) — (žlð— 


NA ŻYCIE, 


czyli kapitały płatne za dożyciem oznaczonej liczby lat. Ka- 
pitały pośmiertne, Posazi i Emerytury, ubezpiecza Agent 
St. Petersburskiego Towarzystwa Ubezpieczeń Dochodów i 
Kapitałów, Ulica Senatorska Nr 15. Zastać go można co. 
dziennie do godziny 10 rano i od 4 do 6 po południu. 


WOJSKO wej oauzij 


Zawiadamia ninie'szem, że w Niedzielę dpia 28 (16) Lip* 
ca r. b., jeżeli pogoda posłuży, kursować będzie Parcplyw 
a wia psiaka Goberg a Saską Kępę co wyc od po: 
9 -tej wieczorem za opłatą tami z i 

wrotem kop. 15 od oiky, Pory „A 
Sprzedaż biletów odbywać się będzie na przystani w War. 
szawie. (1—1) — 7432 — K 


Piwo Drezdenskie kop. sr. 10. 


Kołduny Litewskie w Poniedziałki i Wtorki; Flaki | Ą 
w Niedzielę i Czwartki i wszelkie inne potrawy codzień do ' 
godziny 10 wiecorem, przy, winąch, porterze augielskim | 
1t. p, poleca Handel Win i Towarów Ko:onjalnych, ©. | 
Pruszyńskiego, Elektoralna, ob k ulicy Solnej, Nr 20, |. 
(czerwone znaki;. (2 — 7365 — i 


a 


Git PRALNIA | 


Materji, Atłasów, Koronek, Wyrobów wełnianych w rozmai* 
tych kolorach.— Ranonja, Nr 10, wprost Kościoła Ś-go Jara. 
na dole od frontu. — M. Piotrowska. (1—1) —7426 - 


Ryba wędzona Bałyk; Kawier prasowani; 


- e oaa Lir oG.— 


a om 
"46 ; za SvĄ 
sze mrm Ci CJ WI OD d Am tO 


SRA 


E ai E. 


BE A Mar sylskie; Owoce Kijowskie; Likie' 
ry w różnych gatunkach; Hiomary najświeższe w pu% 
kach: Pasztety Fries gras aux Truffes du perigord; © i 
kolady Baliego; Bryndza W ęg'erska , 
otrzymał Skład Win i Delikat»sów m 
Aleksandra BOCQUET  .. 
(1-3) w Gmachu Teatra'nym. — 7488 - f 
MILANA BWAWA AJUA RNI M. 
Ba BIS SG W 
JUTRO: 
1. Urertura z op. Obóz ua Szlązku, Meyerbeera—2 Wi 
ka fantazja z op, Koreą, na flet, Firstenan'a, wykona pi 
Wi.schauer; 3. Grand Gal p de Concert, Jana Vogts; 4, Ovó. 
ielgrzymów z op. Tannhäuser, kwartet na 4 waltorni» Rysz. | 
Wa nera, wyk. pp. Demn tz, Kanehl, Overbeck i Pilbatsch; 
5. Węg'erska rapsodja (Nr 2) Fr. Lrzta, na orkiestrę prze” 
łcżył Karol Müller; 6. Uwertura z op Leonora, L. Deetho 
vena (Nr 3);7. 1001 noc, wale Siraussa; 8 a) Parafraca ne 
ostatnią rcżą, na arfę Obertbûra, b) Marsz Piratów, na ar 
z towarzyszeniem orkiestry, Pari h Alvarsa, wyk. p. AlE: 
Hasselmaas; 9. Pod:6ż po Europie, wielkie potpourri Conros’ 
diego; 10. Uwertura z op. Niema x Portici, Aubera; 11 


Nad pi;koym modrym Duuajem, wal: Straussa; 19. O bité 
euch liebe Vógelein, pieśń Gumberta, instr. Bilse, solo na 


trątca wyk. p. Spier; 13. Przebudzenie się lws, fantazja 


Ant Kątskiego. Ą 
POJUTRZE: 

1. Aladdin, móśrchen-uwertora, Hornemanna; 2. Indigo- 
Quadriile; Straussa; 3. Introduk'ja z op. Lohengrin, Rysz. 
Wagnera; 4. Wielka fantazja z.op. Les Dragons de Vil ers; 
Duponta; 5. Cisza morska i szczęśiwa podróż, urertura | 
konce:t wa, Mendelssohna Ba:ttoldy; 6. Opowiadanie z lasu 
Wiedeński: go, walc Straussa; 7. Adagio z koncertu wojsko- 
wego na puzonie Kuhnego, wyk. p. Kitazel; 8. Vox Pepa, 
potpourri Conradiego; 9, Uwertura z op. swoję Fr. Fo- 
towa; 10. „Die Gemńthliche, polka Stanisława Speera; 11. 
Hymn do Św. Cecylji, solo na skrzypce i arfę Gounoda, wyk 
nadw. solista-skrzypek, pan Otto Lństner; 12. Mazur Sybań. 


skiego. ' 
godz. 6'/;.—Wejście kop. 25. 
Koncort od 


Początek o 
W razie niepogody | będzie się w salt. 


OPERA WŁOSKA 


w teatrze zwanym. 


Jutro Opera CYRULIK SEWILSKI, (v czade lel- 
cji Pani Gaggiotti, odśpiewa utwor Moniuszki. zj 


ŚCI DR LK 
KASSY NO: cą Pawia Ratajewisza. Dzis w Bori 


botę: Szlachetwo duszy. 
ELDORADO: STWO artystów DRAMA- 
* TYCZNYCH pod dyrekcją Pawła Ra- 

tajewiczą.— Dziś w Sob'tę: Operetka w 3 uk'ach ae 

esela,— Mazur w cztery pary. - Mąż ad: 
kowy.— Jutro w Niedzielę: Dzieło sceniczne w 10 obrazach 
Hrabia de Monte-Christo — Poj: tr.e w Poniedziałek: 
Szlachestwo duszy Taniec.- Skrzypce 


Czaro- - 

dziejskie. ? 

TEATR NIEMIECKI dyrek. 
ALKAZAR, cją Pani LEOPOLDYNY ETO am 
Dziś w Sob:tę: Der Warte-Salon; Ister Classe ko- 
medja w 1 akcie. - Bin Wort ia den Minister, cha- 
rabterystyczna komedja w 1 akcie. - Die Recratiernnj 
in Kriihwinkel, farsa ze śpiewem w 1 akcia, — Jut o 
w Niedzielę: Der Talsman, farsa ze śpiewem w 3-ch 
aktach. —Pojutrze w Poniedział»k: Doilor Wespe, komo- 
dja w 3 aktach. 


TEATE LETNI. 
Dziś: Córka żle strzeżona, Consilium Facultatis. — 
Jutre: Skarbonka. : 
Teatr na wyspie w Łazienkach 
Jutro: Robert i Bertrand. 
Wysokość wody na rz. Wiśle pod Warszawą stóp. 3, 6. 7. 


(Dodątek). 


